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Kalisz, Al Józefiny 1. Te 6.00. 
Otwarte od 8—12 I od 2-6 po peł 
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Na RAA PP o aktualny 
scetsch napisał St. Bronecki - 


w GGROZIE AL Józehn$ W 


w NIEDZIELĘ, dnie 11 czerwca b. r. 


ARE. aj Śmiechu 


STASIO BRONECKI znąkomity kawalarz, 
: BENIO LUBOWSKI charakterystyczny tancerz. — 


ludzia: LOLA PATRONI znana pieśniarka, 
AOAN GÓRECKI recytator monologista 


zoceo0cecee00000 
Dla młodzieży dozwolone 


: Tylko do poniedziałku włącznie. : | 
Wszechświatory film Świat. | 


Zarząd T-wa Wi jeślarskiego 


podaje do wiadomości Druhów, że w dniu 

11 czerwca r. b. o godz. 10-ej rano będzie 

otwarty nowy lokal T-wa w parku Miejskim 

w domu p. Weigta, dotychczasowy zaś lokal 

-w Aleji Józefiny z dniem tym zostaje zam- 
kniętym. 


1670 ZARZĄD. 


W roli 
głównej 
Początek w dnie powszednie | seans g. 6.30, ostatni g. 9.15., w soboty, niedziele | seans g. 4, patpi g. 9.15. 
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SPECIALISTA 
chorób wenerycznych i skórnych 
(analizy krwi- na. Syfilis) 1402 


od 8 Y—IG j od 4—7, 
Towarowa 3, bp 


przyjmuje codziennie: 
w niedziele i święta od 11—1. 
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Naczelnik Da nsis LEŃ 


WARSZAWA 9. Wczoraj o godz. 11 m. 30 
przed południc'n rozpoczęło się posiedzenie z 
zapowiedzią, w towarzystwie adjutanta, rotmi- 
strza Biskupskiego, zjawił się p. naczelnik pań- 
stwa. 

Kiedy p. Naczelnik v:szedł na salę obrad, p. 
marszałek sejmu oświadczył, że zgodnie z wolą 
konwentu senjorów, wyrażoną na wCzorajszem 
posiedzeniu, poziwolił sobie zaprosić p. naczel- 
nika państwa do udziału w: obradach; p. naczej; 
nik udzieli wyjaśnień co do powodów przesiłe- 
nia, a posłowie, nie podejinuj dyskusji, będą 
mogli zadawać pytania. 

[Po tem zagajeniu obrad, p. nacze ik pań 
stwa Gówiadczył, co następuje: 

Na prośbę pana marszałka, abym ua kon- 
wencie senjorów wyjaśnił przyczyny, obecnego 
kryzysu ministerjałnego, oświadczam, że udziela 
jąc dymisji gabinetowi, kierowałem się następu- 
jącemi motywami: 

Państwo wchodzi obecnie w okres, w któ- 
rym rządzenie niem staję się znacznie trudniej- 


szem zadaniem. Przeżywać w, najbliższym cza- . 


CE 


przed konugniem sekierów. 


p ini 6 


sie musimy okres nienormałnego zycia z powo- 
du wyborów, których wpływ. "daje się odczuć 
już w obecnej chwili. Państwo będzie przecho- 
dziło zwykłe skutki wyborczej gorączki, tem nie- 
bezpieczniejszej, że będzie ona rozwijała się na 
tle niedostatecznie uregulowanej i wzbułdzającej 
nieraz duże wahania opinii, sytuacji międzyna- 
rodowej. Nie przewiduje, aby ta sytuacja do 
nastania okresu wyborczego utrwaliła się o tyle, 
aby nie była ona przedmiotem namiętnych ba- 
sek wyborczych, a przez to samo nie wpłynęła 
na sam: proces wyborczy, czyniąc go wskutek 
tego jeszcze bardziej ciężkim. Trudności fe 
przezwyciężać może jeaynie rząd o dużym auto- 
rytecie, rżąd mogący względnie swobodnie prze 
chodzić do porządku dziennego nad wszystkiem, 
tem, co w. procesie wyborczym. jest przemi jaja- 
cemizwiazanem Z chwila, rząd, który w mo- 
mencie osłabienia organizmu państwowego -go 
rączką wyborczą potrali strzedz powagłi siły, 
państwa na zewnątiz. 
Przy rozważaniu stanowiska nządu do 

sowego z przykróścią skonstatować tnusia o. 


WYSTĘPY ARTYSTÓW ŁÓDZKIEGO TEATRU „SCAŁA”. 


SPIEW. TANCE. e 


W kawiarni u Szauba. 


y 6-ciu aktach z eyklu „KARO AS“ 
Maria Walcaip ta która was w podziy i 


Początek o godzinie 8.30. 
Kierownik St. BRONĘCKI 
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zdnmienie wprogadzi ~. 
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że rzad takiego autorytetu nie aaa Wyszedł 
on „jako sformowany przez sejm ustawodawczy| 
przy okolicznościach. które niczareżnie żupełnie 
od wartości czy to pana prezesa ministrów, czy 
też jego współfracowników, czynią z niego pód 
wizgłędem autorytetu jedynie „malułn Nócessa- 
rium“ dła źródła, żkąa pochodzi. Stwierdzić 

muszę, że rząc w odczuciu tego braku autoryte- 
tu próbował w ciągu swego urzędowania znas 
leźć zwiększenie autorytetu u mnie, jako u na- 
czelnika państwa. Z przykrością też musiałem 
stwierdzić przea panafni ministrami, że autoryte= 
tu prawnego nie mam inie mogę go wskutek te- 
go użyczać, a jak to przed panami ministrami 
skonstatowałe: m. w pracy swojej muszę szukać 
oparcia o ich własny autorytet prawny. Wobec 
tego wszystkiego, gdy pan prezes wraz z całymi 
gabinetetn postawił kwestję mego zauiania, 2 
która dła siebie możność prowadzenia spraw 
państwowych, żądając w przeciwnyćm razie dy; 
misji-odpowiedziałem, że nie wchodzące w okre- 
ślenie 'wartości panów ministrów, jako pracow- 
ników państwowych, nie :nam do tego rządu zau. 
lania, aby posiadał taki autorytet, jaki jest wyr 


magany przy zwiększających się trudnościach! 


rządzenia państwem istosownie do życzenia u- 


dzieliłew mu dymisji. 


Pos. Głąbiński zapytał, czy były zasadnicze 
róznice w poglądach politycznych mig na- 
czelnikie:n państwa a rządemiczy jedną Z tych: 
różnie było. żądanie kredytów! wojskowych. P. 
naczelnik państwa odpowiedział, że. o kredytąch 
nie było prawie mowy. 

Pos. Dubanoiwicz (N. 
niósł, że oświadczenie p. 
niejasne idomagał się wyświetlenia m 
przyczyn przesiłenia 


Pos. Rataj (PS 


Chrz. Str. ład.) pods 


stawie następujące pytania: 1) czy jedną z przyj 
czyn przesilenia było żądanie znacznych kredy 
tów na cel wojskowe, by czy p. naczelnik pań- 


zw, 
AŻ 


naczelnika państwa 


L.) zaznacza, że ponieyaź 
krążą najrozznajtsze plotki, pozwala sobie po~- 
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stwa parł istotnie do wojny i czy, szło mu o 
opanowanie wyborów. ‘ o N 
Pos. Barlicki (P P.S.) przyłączył się do py- 
tań posła Rataja. : i Fo ; 
Pos. Matakiewicz (gr. kat.-lud.) zapytywał, 
dlaczego sejm pominięty był przy dymisji gabi- 
netu zarówno przez naczelnika państwa jak i 
rząd. r ) l 
„ Pos. Trzciński (Nar. Zj. łud.) zauważył, że 
według krążących płotek, miała być jedną z 
przyczyn dymisji różnica w poglądach na moż- 
liwość wojny. ; - Sg 
Pos. St. Grabski (Zw.. lud-narĵ prosit o 
sformułowanie przyczyn ustąpienia rządu. 
"Wreszcie pos. Dubanowicz (narod.-cirz, 
Stron. ludowe) zapytywał czy zaszły imiędzy, 
piatkiem a wtorkiem ubiegłym takie wydarzenia 
które zmieniły poglądy naczelnika państwa na 
sposób traktowania zgłoszonej prośby o dy: 
isję. : 

<BR: IW odpowiedzi p. naczelnik państwa oświad- 

= czył, że żadnych różnić pomiędzy! nim a rządem 
na sprawię wojny nie stwierdził, jak również 

iw poglądach na kwestje kredytów. wojskowych. 

Na tego rodzaju pogłoski, jakoby (wchodziła w 

grę chęć wpływania na wybory, zarządzenia 

mobilizacji itp., odpowiadać nie myśli, gdyż sa 
to najzwyklejsze plotki. 

Jeśli idzie o pytanie, dlaczego przyjął dymi- 
sję, to sprawa ta dla p. naczelnika państwa tak 
się przedstawia, że gabinet zawsze dotychczas 
_.  ziwiracał się do niego 7 prośbą o dymisję, a on 
= mógł! jej udzielić lub nie. 

A Zdarzył się raz „usus“ przy poprzedniej dy- 
misji gabinetu Ponikowskiego, że p. Pońikowt- 
ski podał się do dymisji, ale poniąważ marsza- 

„tek sejmu zakomunikował naczelnikowi pań 

_. stwa, że gabinet ma zaufanie sejmu, naczelnik 

= państwa dymisji nie przyjął. Obecnie nikt się 

_ „takiam zapewnieniem do niego nie zwrócił. 


E © Nà tem część informacyjną- zakończono. 
i "O godz. 12 iv. 4 p. naczelnik państwa opu- 


ścił sale obrad. e aa S WN M | 
: W dalszym ciągu posiedzenia wywiązała się 
| dyskusja. 
a Pos. Dubanówicz podniósł, iż oświadczenie 
načelnika. państwa było niejasneiraz jeszcąc 
.. domagał się ustalenia przyczyn przesilenia. 
K Posłowie: Moraczewski: (P. P. S.)iRataj 
= (P. S. L.) wypowiedzieli się przeciw dalszemu 
-badaniu przyczyn dymisjiibyli za tem, aby nie- 
.- zwiłocznie konwent seniorów przystąpi do lik- 

— iwliidacji przesilenia. 

i Ks. Lutosłąwski (Zw. łlud..-nar.) zwracał us 
wage na konieczność uzyskania wyjaśnień od 
rządu, gdyż wyjaśnienia p. naczelnika państwa 
dotyczyły tylko formalnej dymisji. 

' Pos. Chądzyński (N. P. R.) utrzymuje swój 
= [Wieczorajszy wniosek zwrócenia się do rządu o 
= szczegółowe informacje. 

NE 'Wtej chwili p. marszałek sejmu zawiadomił 
że otrzymał od p. Ponikofwskiego wyjaśnienia 
- piśznienne, które odczytać może tylko na żąda- 
nie konwentu senjorów. Ponieważ nikt nie wiy- 
stąpił z protestem, p. marszałek odczytał notaf- 
_ - kę premjera, która opiewa, ćo następuje: 
sj /W ostatnich tygodniach rząd [miał możność 
przedstawić sejmowi program rządu. budżet i 
. sprawozdanie ministra spraw zagranicznych. 
: Do występowania z nowy:n programem rząd 
= „nie miał powodu. 
-~ Iniejatywa wyszła od p. naczelnika państwa 
_._ który postawił rządowi pytanie, jak rząd! zapa- 
truje się na obecną sytuację państwa. 
.... Rząd. zakomunikował krótką odpowiedź p. 
_ .naczelnikowi państwa na wspólnen posiedzeniu 
wi Belwederze w dn. 2 czerwca. 
Z dłuższego przemówienia p. naczelnika 
ństwa wynikało, że odpowiedź rządu nie zado- 
_._ iwoliła go, a także p. naczelnik państwa wyrać 
_'_. Żał swe niezadowolenie z ogólnej adzninistracji 
- państwiowej i trudności skoordynowania pracy 
. iwojskoweji cywilnej przy większych natężkt- 
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__ tuację prawino-państwowa 
_ wojskowych. . 


zostaje 
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-biach państwa oraz podkreślił nieokreślona sy- ` 
naczelnych władz ` 


wań ` 


GAZETA KALISKA 10 czerwca 1922 roku. 


-Sytuację wewnętrzną i zagraniczną państwa na- 
plan drugi. Naczernik państwa updłnie wyż ; 
raźnie powiedział, że nie mógł własna osobą o- 

kryć rządu, który wi tak ważnych chwiłach nie. 
må dostatecznego autorytetui oparcia o więk= 
szość sejmową. Se 8 


Skoro jednak sprawa sporów zasadniczych 


redukuje się do kwestji zaufania sejmu do rzą- 
du, poseł uważa za pierwszy obowiązek sejnu 
stwierdzenie, czy p. Ponikowski, nie «na zau- 
fania sejmu, bo jeżeli tak, to przesilenie 
jest tem samem zażegnane. 

Już po opuszczeniu konwentu seujorów na- 
czelnik państwa wystosował ao marszałka sej- 
mu dodatkowe oświadczenie do złożonego na 
konwencie senjorów. 

(Oświadczenie to ma następujące brzmienie: 

„Z obowiązku lojałności względem ustępuę 
jącego rządu dodać muszę, że podał się on do 
dycnisji po posiedzeniu rady ministrów, odby+ 
tem razem ze mma w dn. 2 b. m. : RE ź 

Na posiedzeniu tem rozpatrywana była tyl- 
ko część zagadnień państwowych, specjalnie ty- 
czących się ogólnej administracji państwai ` 
koordynacji rozmaitych jego funkcji. 

Sprawy te ocenialem bardziej pesymistycznie 
niż to w krótkiej dyskusji oceniali,- o ile mni się 
zdaje, niektórzy z panów tminstrów. 

Przy osobistej rozmowiie tegoż dnia z p. 
"prezesem. ministrów, chcąc dokończyć swej 0- 
ceny sytuacji na podstawie szerszej, prosiłem 
o odłożenie dalszego rozważania sprawy dytni- 
sji do dn. 6 bm. w i 

Po rozwadze w ciągu tych 5 dnii po przed 
stawieniu panom ministrom sytuacji rządu tak 
jak ja pojmujei jak ją wyraziłem w mojem o- 
świadczeniu, udzieliłen rządowi dymisji”. 

Po opuszczeniu sali obrad koniwentu, p. na- 
czelnik państwa udał się do prezydjun rady mi- 
nistrów, gdzie konferowal z p.-prenjerem Poni- 
kowskim. Rozmowa. która była ściśle poufna, 
trwała od godz. 12 im. 15 do godz.: 1 m. 15. 
++. ,W godzinach popołudniowych Związek Ti- 
dowo-narodowy powziął uchwałę, aby zwrócić 
się do p. Ponikowskiego - pyłanie:n, czy w razie 
gayby znalaz! poparcie większości sejmu, pozo- 
stałby na stanowisku premjera. 

Do uchwały tej przyłączyło się narodowe 
Zjednoczenie ludowe. ł 

Poseł Wojdaliński (narod. Zjednoczenie lu- 
doye) konferował w imieniu dwu wyżej wy- 
mićfhionvch klubów z b. Ponikowskim. 

P. Ponikowski zgadzał się w zasadzie na po- 
zostanie na stanowisku pod warunkien, że po- 
prze go znaczna i niejednostronna większość - 
sejmu. Warunek ten uważa p. Ponikowski za 
konieczny Z powodu. iż podany był w watpłi- 
wość auterytet rządu. 


am rm 


Telegramy. 
Walki na Górnym Sląsku 


KATOWICE. We wtorek w hucie Berkinga w 
Biskupicach oddziały zorganizowanych orgeszowców ` 
wypędzały Polaków z fabryki. Czterech urzędników 
straży gminnej broniło ichi Wywiązała się strzelanina; 
dwóch orgeszowców ciężko rannych, dwóch. lżej. Ort- 
geszowcy zdołali mimo oporu straży gminnej wypędzić 
40 robotników, w kopalni Królowej Ludwiki w Zabo" 
rzu orgeszowcy iwypędzili 60 robotników polskich. 

KATOWICE. Na wieść o napadach w powiecie 
Bytomskim Polacy, stawiali opór. Zabito czterech Nien 
ców, trzech (ciężko iraniono, U Polaków jeden mężczy 
zna nowe dziewczynka. , 

KATOWICE.. Komisja międzysojusznicza rozszerzy 
ła w dniu wczorajszym stan oblężenia na gminy: Swię 
tokłowice, Huta Bismarka, Huta Guduli w pow. by- 

< tomskim. Jednocześnie władze koalicyjne wydały za- 
kaz sprzedaży napojów alkoholowych w „Bytomiu, któ 
ry CoE nie podlegał przepisom o stanie oblęe- 
(żenia. CA TLD | f 
KATOWICE. W czterech wsiach w powiatach 
Strzeleckim i Głiwickim,. łudność niemiecka wraz z poł 
ską stawiła czoło orgeszowcom, czemu należy przypi- 
sać, że nie wydalono stamtąd Polaków: ER N 
KATOWICE. Wskutek napadów Niemców wzmo 


"gła się emigracja do polskiej części Górnego Sląska. - 
- We wisi Tarnowie wyemigrowało 60 


wsi Nakłowo 110, we wsi Kaczch, 30. 


WARSZAWA., 9. Podczas obrad komitetu doradi- 
o przy Komisarjacie Nadzwyczajnym do walkik 
rożyzną stwierdzono, że w r. b. na mocy legah- ` 
nych pozwoleń wywieziono zagranice około 20 tysięćy ` 
wagonów zboża. To, oczywiście, wywołało nadzwyt+ 
czajną zwyżkę ceny ehleba. 12 IA o” 
_. Komitet doradczy przy komisarjacie Nadzwyczaj- 
"nym do wałki z drożyzną już obecnie przystąpił do - 
obrad nad sposobami zapobieżenia drożyźnie zboża Wi. 
zbliżającym się nowym roku. gospodarczym. >= = $. 
©, Licząc się z tem, iż powrót do etatyzmu w tej 
dziedzinie jest niemożliwy, nałeżałobu przynajmniej 


z 


rodzin polskich, we . 


E A n OREN 
zakazać wywozu zboża bezwąglęđnie; nadwyżki, o iłe 
się okażą być wywiezione dopiero w końcu roa- 
kit gosp arczego, a więc w maju lub; Czerwcu rip. 

-~ Następnie powinien być zamagazynowany pewien 


zapas zboża, który pozwoliłby wywierać nacisk na ce- 
ny, o ile zaczęłyby iść zbyt wysoko czy, zbyt szfybkoą 

Dalszy ciąg obrad Komitetu doradczego przy Ko- 
misarzu Nadzwyczajnym do walki z drożyzną 'w tej 
sprawie odbędzie siq w przyszłym tygodniu. 


Pożar w fabryce Cegielskiego 


_. POZNAŃ. Pożar, który wczoraj wieczorem, 7-go 
czerwca wybuchł w oddziale I fabryki, zniszczył nowor 


„wybudowany. lecz całkowicie uruchomiony magazyn 


półtabrykatów, mający 2200 metrów, kwadratowych 
zabudowanej przestrzeni, dzięki usiłowaniom straży po 
znańskiej oraz pomocy wojska, nic więcej nie uległa 
zniszczeniu. ? t 
Cały oddział I fabryki jest nadał czyuny iw peb 
nym ruchu. Bardzo bogato zaopatrzone magazyny go= 
towych maszyn rolniczych, mogą pokryć wszelkie za 
potrzebowanie kół rolniczych. l ; 


Panika na giełdzie wiedeńskiej 


. WIEDEN. Na giełdzie wiedeńskiej w ostatnich 
dniach zaznacza się ogromna 4wyżka walut obeych: 
funty angielskie notowane wczoraj około 61000 
doszły do 72.000, dolary z 13000 do 16000, marki pol 
skie z Sipół na 4 korony. Kanclerz Austrji dr. Scha 
ber zwołał z tego powodu konferencję banków wie— 
kieńskich, na której omawiano sytuację i powstałą (4 
stąa panikę. Mają -być -przedsięwzięte Środki zaradcze; 
Sprawę tę omawiało również zgromadzenie narodowe. 
Kanclerz Schober oświadczył, że wszystkie pogłoski 
g ostemplowaniu banknotów koronowych są bezpódr 
'stawne. 


Urzeczywistnianie umowy 
w Rapallo 


_ MOSKWA. Umowa między Kządem Niemieckim 4 
Sowieckim zawarta w łiapallo wchoaz. w okres ream 
ślizacji, Natychmiast po ratyfikacji tego ukladu ma 

być utworzony (cały szereg konsulatów w. ważnych 
centrach przemysłowych i handlówych Niemiec. Ce- 

lem ominięcia korytarza polskiego ma być utworzony 
w Królewcu Generalny Konsulat Mosyjski _ wyposa- 
żony w specjalne pełnomocnictwa. Rząd Polski sprze - 
ciwil się utworzeniu takiego konsulatu w Gdańsku. Oj- 
becnie Generalny Konsulat w Królewcu rozciągnie 

swą działalność również ina Gdańsk, przyczem Rząd 
Sowietów chce uniknąć kontroli polskie, nad ruchem 
między Niemcami a Gdańskiem. 
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W sprawie zajść na zebraniu Naro- 
dowego Zjednoczenia Ludowego w Ka- 
liszu i artykułów „Głosu Kaliskiego”, 


Pod tym tytułem od Narodowego Zjeduoczenia 
Ludowego otrzymaliśmy komunikat treści następującej: 
Dnia 7i8 maja r. b. z okręgu kaliskiego. Na zem 


"i sympatyków N. Z. L. z okręgu kaliskiego. Na 'ze= 


braniu tem zdawali sprawozdanie z prac sejmowych 
posłowie klubu N. Z. L.: ks. Bliziński, Skulski, Maj, 
Walisiak i Piechota. Podczas zebrania na isalẹ dostała 
się grupka agitatorów Związku 'Ludowo-Narodowego 
z widocznym zamiarem wywołania zamieszania: 

|. Pe ukończonych sprawozdaniach, w których Zwią 
zekk Ludowo-Narodowy nie był słowem zaczepiony, 
przewodniczący wicepmarszałek Maj zapytał, czy kto 
z obecnych nie życzy sobie postawić jakiegoś pytania. 
Do głosu pomiędzy paroma członkami N.-Z. L. zapisał 
się agitator Związku Łud.=Nar. Trębaczkiewicz—miej- 
skcowv rzeźnik. Głupie, pozbawione logiki, napaści 
Trębaczkiewicza na „Zjednoczenie*, gdyby, nie były 
częścią zorganizowanej. akcji -zaczepnej agitatorów - 


. Związku, mogły były pozostać bez, odpowiedzi. Wi- 
-~ dząc jednak innych agitatorów Związku zapisujących 


się do głósu, a znając juz z praktyki taktyką Związku 
przy urządzaniu tego rodzaju awantur, poseł Skulski 
w krótkiem przemówieniu dał odprawę agitatorom, 
wyjaśniając zebraniu, kto to są ci' pozornie przygodm 
mówcy, “W jakim celu tu przyszli ikogo reprezentują. O 
Czywiście: nie obeszło się bez krytyki hałaśliwej tak- 
tyki opozycyjnej, którą od paru lat Związek uprawia, 
Podczas przemówienia posła Skulskiego, agitatorzy 
Związku karczemnemi krzykami usiłowali przerywać re 
plikującemm posłowi. Poset Skulski, któremu. hałas 
istotnie, przeszkadzał, prosił przewodniczącego. 0 przyr 
wołanie Kkrzykaczy, do porządku. Główny zamęt robił 
ćzeżnik, pomagali mu trzej inni. Po trzykrotnuem przył- 
wołaniu Trębaczkiewicza do porządku, gdy ten dalej 


hałasował, obecny na sali M AS o rega od Tie- 
1, 


baczkiewicza opuszczenia sali, motywując swoje żąda 
nie zakłóceniem przez hałasującego porządku publicz- 
nego. Trębaczkiewicz parokrotnego Wezwania -polim 
cjanta nie, chciał usłuchać, wobec czego polićjant, ‘us 
jąwszy go za kołnierz, wyprowadził z krzeseł. Po pew 
nem szamotaniu się, widząc, że tu niema żartów, Tre- 
baczkiewicz, eskortowany przez policjanta, salę opiiś= 
cit. Wobec wywołanej gwanturu przez jednego z agim 


06 190 


EO przewodiścac cy, odmówił udzielenia głosu dru ` 


giemu, równie hałasującemu ikrzykaczowi. | 
__ Oto istotny przebieg zajścia. - 
Miejscowy organ aiit Ludowo-Narodowego, 
os Kaliski“, usiłuje winę zwalić na „Gazetę Kaki 
ką“, zarzucając jej niezgodne z prawdą oświetlenie 
zajścia. „Zaczerpnąwszy informącji od uczestników 
wspomnia: > ia, stwierdzić musimy, że „Gar 
zeta Kaliska“ podała całkowitą prawdę o przebiegu ' 
awantury, zmniejszając raczej, aniżeli przejaskrawiając 


wysoce nieprzyzwoitei niekulturajne zachowanie się 


kaczy, - e w ssij 
Przyłapani na brzydkim uczynku panowie usiłują 
przy pomocy. sprostowań, ogłaszanych w „Głosie Kar 
liskim*, usprawiedliwiać się, przekręcaząc, łub' przemiil 
czając takty. A jednocześnie jeden z nich, chcąc być 
etz ank traktowanym, w artykule „W świetle praw- 
dy', ogłoszonum w 20i21 numerach „Głosu Kaliskie 


A 


goo w potoku bredni na temat zarzutów pod adresem ' 


unych stronnictw i rzekomych zasług własnego, cy 
tuje cały Szereg dokonamych istotnie wielkich prac 
państwowych, usiłując wykonanie ich przypisać swemu 
stronnictwu. jo ana 

My, dobrze wiemy, panie Jankowski, że Państwą 
Polskie systematycznie odbudowuje się z gruzów. Wie 
myi to, że zarówno w polityce wewnętrznej, jakiza- 
granicznej, acz wolno, stosunki się poprawiają. Wiemy, 
że zawarcie sojuszów i porozumień `z Francją, Rumun 
ja, CzechorSłowacją i państwami baltyckiemi jest rze 
czą pomyślną dlą Państwa Polskiego. 

Ale co to ma wszystko wspólnego ze Związkiem 
Ludowo-Narodowym, który wciągu trzechletniego o- 
kresu, Z wyjątkiem paru miesięcy, uprawia jedynie o- 
pozycję? Wszakk wszyystkie te prace, o których Pan 
wspomina, były wykonane przez rządyi ministrów nie 
tylko niepopieranych, lecz wręcz zwałczanych przez 

Związek Ludowo-Narodowy. 

' Biedny panie Jankowski! Swiat jest piękny—pamis? 
 tać jednakk należy, że stworzy go Pan Bóg. I Poś- 
| ska się dźwiga z ruiny, buduje ją jednak nie partja, 
lecz Naród cały, przeważnie „i, kktórzyy dużo pracują 

+ znacznie mniej, którzy hałasująi krytykują. i 


Wielkopolska 


HURTOWNIA SZKŁA 


POZNAŃ  ? TOW. AKC. 
poleca: 

SZKŁO OKIENNE krajowe i czeskie, szkło ośro- 

dowe, surowe, katedralne, kolorowe, ornamentowe 


białe i kolorowe, szkłą z drutem, tekturę do obra- 


UL Półwiejska 9. 


zów, drut i kit szklarski. 


Telefon 5559. 


Telefon 5559.. 


KRONIKA. 


— OSTATNI KONCERT TRIO WI£KQMIR- 
SKICH. Dziesiąty z cyklu koncertów historycznych 
muzyki kameralnej odbędzie siq w sobotę 10 b. m. w 
sali Towarzystwa Muzycznego. Program złożony, cał 
kowicie z utworów Kazimierza Wiłkomirskiego... Wy- 
konane będą trioi dwie sonaty -skrzypcowai iortepiar- 
mowa. Bilety w cenie od 75 do 500 mk. są do naby- 
cia w cukierni p. Mayera. Początek o g. 845 wiecz. 


.— PROBA OGOLNA kaliskiej Straży ogniowej . 
odbędzie się w niedzielę, 11 czerwca, o godz. 7 rano. 


Komendant wzywa strażaków do złożenia w dniu. 


tym na ręce naczelników oddziałowych składek człon 
kowskich po 200 mk. t. w połowie na rzecz strażac 


kiej kasy zapomógiłw połowie na rzecz Związku 


Florjańskiego. 
— ZE STRAZY OGNIOWEJ. i 


: "W środę, 7 b. m. w sali Banku Handlowego, od- 
było się posiedzenie Zarządu Kaliskiej Straży ognio- 
_ wej, który ukonstytuował się następująco: prezes dyr. 
= 4. Dziewulski, wice-prezes—dr. A, Drescher, skarbnik 
dh Kozłowski, O oc f PE 
Z ae początku posiedzenia przewodniczący odczytał 
list p. B. Bukowińskiego, który zrzeka się mandatu 
członka zarządu, motywując krok ten osobistemi spra 
wami. Zarząd z żalem przyjął do wiadomości życzliwą 
dla Straży treść listui anowif, dła uznania wybit-- 
~ nych zasług p. Bukowińskiego, easy sa przez nie 
-~ go dla Straży, jako jej b. długoletni komendant, a 
ostatnio prezes zarządu, milenówić | go dożywotnim hoi- 
norowym prezesem Straży ogniowejiwniosek ten ih 
przedstawić do zatwierdzenia nadzwyczajnemu ogólne 


| mmu zebraniu członków, które wyznaczono na dzień: 
9 lipca r. b. ab 


Straży, która jak dotąd, b 
Od chwili wybuchu wojny Straż dla braku funduszów, 
nie kompletowała pr i 
ilość kt 


AZ kolei Zarząd pozystapi dó” kwestji finansowej 


zz 


GAZETA KAŁISKA 10 czerwca 1922 roku. 


brak węży, potrzebny jest fundusz na sumę 2300000 - 
zymanie mechanika, woźnego ` 


mk., dodając do tego | 
i orkiestry, budżet na rok bież: 
B.660.000. Położenie b. trudne. 
przez obecnego -na posiedzeniu prezydenta p. Koszutsr- 
skiego, Straż otrzymać ma od miasta, które 


4 obliczono na „mk. 


„mu przecież e eig cy ogniowej najwięcej na sem 


cu leżeć powinna, subsydjum w wysokości około %- 


ch miljonów marek, spodziewana jest zapomoga od: 
- Polskiej Dyrekcji Ubezpieczeń Wzajemnych, reszta po 


kryta być winna drogą ofiarności mieszkańców miasta; 
Prezes Dziewulski komunikuje, że jako początek, T-wo 
Akc. „Arbor“ ofiarowało na Straż ogniową 50000 mk., 
co Zarząd z podziękowaniem rzyjął do wiadomości» 
istawia innym instytucjom kaliskim jako przykład do 
naśladownictwa. ~ 

Dalej omawiano sprawy techniczne straży ogniq- 


wej, przyczem wyłoniła się kwestja sprzedaży jednej 


starej sikawki ręcznej, i okazyjnego kupna samochoduy 
który odpowiednio przerobiony, służył by jako „Pos 
(gotowie strażackie", Sprawę tę powierzono specjak- 
nej komisji, do której weszli pp.: prezydent Koszutski, 
wice-komendant Szpechti gospodarz M. £ągiewski, da 
jąc im prawo kooptacji rzeczoznawców. 

W poczet członków czynnych Straży przyjęci zo- 
sta: józet Karpiński—do oddziały porządkowego, Jan 
Kordylas—do I oddziału, Józef Borowiczi Piotrr Sta 
nisławski—do HI, józef Kowandai Augustyn Deryn 
jge—do V oddziału, A aż 

Doroczną majówkę dla strażaków Zarząd posta- 
nowił arządzić w dniu 25 czerwca o godz. I po poł. 

Po wyczerpaniu porządku dziennego komendant- 
Straży p. Karśnicki odczytał otrzymany przezeń“ 
przed świętami od dawnego b. naczelnika p. Edwan= 
da Zacherta telegram, treść którego dla wiadomości 
strażaków poniżej podajemy: „Duchem silny, ciałem. 
słaby, przesyłam z Petrogradu kochanym Druhom ży: 
czenia wesołych Świąt. Niech żyje Polska. 

Zachert.© 

Telegram ten nadszedł za pośrednictwem misji 
sowieckie; w Warszawie. | EG 
Na tem posiedzenie zamknięto. i 


- 1 ZEBRANIE MIESIĘCZNE „TOW. Mi- 
ŁOSNIKOW HISTORJI ZACHODNICH. 

W dniu 19 maja odbyło się w sali posiedzeń 
Tow. Przyjąciół Nauk w Poznaniu pierwsze 
miesięczne Zebranie nowopowstałego Tow. Mi- 
łośników Historji Ziem Zachodnich. Towarzy- 
stwo to, jak wiadomo ma na celu budzenie w 
społeczeństwie zainteresowania dla. przeszło- 
ści ziem zachodnich Polski. 

© godz. 8.15 zagaił posiedzenie przęwodni- 
czący ks. prof Kozierowski, witając zgromadzo- 
nych członków igości. W zagajeniu swycn prze- 
wodniczący nawiązując do iniejsca czcigodnego, 
w którem zebranie się odbywa wspomniał z czcią 
pracę naukowo pokoleń urodzonych w niewoli 
i'wskazał na to, jak z podrskrzydeł Tow. Pczyjaę 
ciół Naukiobok niego z czasem powstały róż- 
nego rodzaju specjalne towarzystwa naukowe. 
Zainteresowanie dla przeszłości jest wśród Judu 
uaszego dość żywe, grunt dla krzewienia histo- 
rji podatny. Należy tylko nawiązać do daw- 
nych tradycji irozwijać zazniłowanie dla prze- 
szłości (w szerszych kołach. Wszyscy, któnzyj 
pragną pracować na tytn; polu albo interesują 
się wogóle wieściami z dawnych łat znajdą w 
Tow. M. H. Z. Z. najżyczliwsze poparcie. 

Następnie zabrał głos profesor Uniwersy- 
tetu Poznańskiego dr. A. Skałkowski, aby na 
podstawie ciekawych „materjałów przedstawić 
generała „Aznalkara Kosińskiego (w Wielkopolsce 
Zajmująca postać tego współorganizatora legjo- 
nów! włoskich jest szerszym. kołom słabo tylko 
znana, a już to mało co wiedzą o nine w. Wielko 
polsce, podczas kiedy właśnie Arnilkar Kosiński 


jak wywodzi szanowny prełegent wziął bardzo 


żywy udział w działaniach powstańczych Wiel- 
kopolski iw latach 806/07 i1809. Na tle walk 
o Bydgoszcz, Grudziądz, Tczew, zarysowała . 
się nadzwyczaj ciekawa svfwetka wojska ipa- 
trjo ly, którego działalność tak ściśle zwiiązana 
jest z naszemi ziemiami—a tak imało komu zua- 
na. Zebrani przysłuchiwali się, że obywatel- 
stwo miasta Poznania nie okazało większego 
zainteresowania dla naszej pwzeszłości,inie za- 
i ngk szcziełniej sali wykładowej. Prace prof 
kałkowskiego ukaże się drukiem, w „Strażnicy 
Zachodniej”. : 

Po ukończeniu referatu w dyskusji odno- 
szącej się urządzania większej serji publicznych 
wkładów przewodniczący zamknął „zebranie, 
dziękując obecnym za przybycie. 

Działalność 'wszczęta przez Tow. Mił. Hist.. 
Z.Z. zasługuje na szczere poparcie ogółu: histo- 
rja naszych ziem powinna stać się własnością 
szerokich wzesz, (wizjmacniając w. nich przywiąc 
zanie do ojczystego wagonu. Przypominamy, że 
członkiem T-wa (opłata 200m. mies.) może Zo- 
stać nie tyłko pracownik naukowy, ale każdy, 
kto kocha naszą przeszłoŚśćinią się zajcnuje. - 
Zgłoszenia na członków należy nadsyłać do se- 
kretarza T4wa. p. Teodora Tyca, Poznań, ulica 
Matejki Nr. 59/1. , 


' Należy wyrazić nadzieję, ze na nastopnen, 


zebraniu miesięcznem, którego tenmin ogłoszo- 


ny będzie (w gazetach zjawią się goście w| liczniej- 
i 4 rż A „sy t rad x 


jeszcze gronie. Led „ab fal 


Jzięki zadeklarowaniu . 
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| 5 — PAMIATKOWY MEDALJON OJCA SW. 4 
Ks. prałat Brzeziewicz, który gościł u siebie obec 
nego papieża Piusa XI jeszcze jako nuncjusza stoki 
apostolskiej w (Warszawie, wręczył Naczelnikowi Pań 
stwaijego adjutantowi generalnemu generałowi Jacy 
nie pamiątkowe imedaljony papieskie pięknej roboty - 
artysty Beninsegna. - ti i RAL 
Na jednej stronie medaljonu jest popiersie Piusa 
XI, oraz napis „Pont Max, A. I“, na drugiej figura 
św. Piotra, oraz napis „Pastor Bonus“. BYE: | 


MAGISTRAT m. KALISZA 
Wydział. Podatkowy. " 


STATUT 


O podatku od węgła na rzecz m..Kalisza uchwżr 
lony przez Kadę Miejską m. Kalisza na posiedzeniu w « 
dn, 16 lutego 1922 r., a zatwierdzony przez Minister 
stwo Spraw Wewnętrznych w porozumienia z Mini 
sterstwem Skarbu reskryptem z dn. 24 kwietnia 1922: 
Nr. S. M. 2109 ((reskr. Województwa w £ódzi z dn, 
5 maja 1922 r. Nr. S. M. S44/Il =h w” te 


1. 


Na podstawie art. ł p. f. Dekretu w przedmiocie 
skarbowości gmin miejskich z dn. 7/ll, 1919 r. (Dz. 
Pr. Nr. 14) 1019 r. poz, 150, ‘wprowadza się- podatek 
od węgla kamiennego, węgla brunatnego, koksui bry-< 
kietów na rzecz m. Kalisza. ; AŻ, AGA, 


52 


Podatek pobiera się od wszelkich transportów wę 
gla, koksui brykietów,: przeznaczonych do użytku lub 
sprzedaży z wyjątkiem transportów, przeznaczonych 
dla zakładów i przedsiębiorstw państwowych. i 


§ 3. 


Wysokość podatku wynosi 8 proc. ceny franco wa 
gon kopalnie, SA 


5 4. | 
Podatek opłacają osoby prywatnei prawie, odt 
bierające węgiel, koksi brykiety wagonowe. IĘŻA 


Ays 
Magistrat m. Kalisza ma prawo ściągać podatek tak 
samodzielnie, jakiza pośrednictwem na zasadzie umo 
wy lub porozumienia. >: i ; ŻA 


$ 6. 

Każdy odbiorca obowiązany jest do zawiadomie-- 
nia Magistratu: 1) o każdym przybywającym trans 
porcie węgla, «koksufi brykietów z uwzględnieniem i 
alościi powołaniem się na datqi numer frachtu ko~ 
łcjowego w ciągu 48 godzin od chwili przybycia ła- 
dunku na stację, 2) o każdej nadesłanej fakturze z u 
wzęlędnieniem ceny węgła, kokswi brykietów i powor- 
łaniem się na datęi numer faktury w ciągu 48 godzim 
od chwili otrzymania faktury. í 5 

UWAGA: 2. Podatek winien być płacony przez 
podający świadomie fałszywe dane, będą pociągani do 
odpowiedzialności z mocy art. 138 Kod. Karn.i art. 
27 ustawy z dn. 17/XII. 1921 r. o zasileniu finansów: 
miejskich1o karach, nakładanych przez gminy miej- 
skie za fałszywe zeznania na obszarach b. złaboru ro- 
syjskiegoi austryjackiego (Dz. Ust. Nr. 4-22. poz. 6). 

UWAGA. 2. Podatek winien być płacony pzrez 


Odbiorcę do miejskiej kasy w ciągu 4-ch tygodni od 


daty otrzymania nakazu płatniczego. W razie przą- 
kroczenia powyższego terminu podatek ściągnięty zo” 
siame w drodze egzekucjii administracyjnej z doliczer 
miem odsetek zwłoki w wysokości 2 proc. za każdy 
miesiac oraz kosztów egzekucyjnych. a i 


8 7. 

Magistrat m. Kalisza w osobie godów "nut AÉ 
przedstawiciela urzędowego ma prawo sprawdzać księt 
gii dowody odbiorców węgla. Również władze kolet- 
jowe udzielać będą Magistratowi wszelkich informacji 
o węglu, przybyłym w ładunkach wagonowych. „a 


§ 8. 


Przepisy wykonawcze do niniejszego statutu wyda 
Magistrat, który w wypadkach, gdy węgiel wyładowa= 
ny w Kaliszu, a przeznaczony do konsumcji poza œ~ 
brębem miasta, winien ustalić zasady rozrachunku Ww: 
porozumieniu z organami wykonawczemi właściwych . 
powiatowych związków komunalnych. RZS 


§ 9. 
Statut niniejszy wchodzi w „życie od 10 czerwcah 
1922 roku. . i ge Fa ; 8-51 


Kalisz, dnia 9 czerwca 1022 roku, . 


Prezydent miasta Kalisza i 
'Koszutski. . |! 
Kierownik Wydziału—£awnik ı į 
i í Morean, U | 
§ I , f 
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Od dnia 1. IV. 1922 r r. nA przestrzeni 
LISKÓW—KALISZ" 


kursuje codziennić pasażerski samochód-omnibus. 


ROZKŁAD JAZDY. 


z Liskowa wyjazd godz. 6.20 rano. 

z Koźminka b R EEE > O AB 

z Opatówka - 5 5 KĘ W 
do Kalisza przyjazd AC, š 

z Kalisza wyjazd »  $.—popoł 

z wka  - po go BDI 

t. me 49 rika = ô P 6.10 " 

- dó Hiskówa przyjazd w 688 -, 

D: 


z Liskowa dó Koźminka Mkp. 120. 
do Opatówka » 400. 
do Kalisza » SG: 

z Koźminka do Opatówka 4 350. 

do Kalisza „500. 

z Opatówka do Kalisza å 200- 

UWAGI: Bagaż do 5 kg. darmo. Bagaż cięższy 

. opłaca się w stosunku 10 mk. za 1 kg:, 


przyczem opłatę pobiera się już od 
wszystkich kilogramów bez wyjątku. 


LISKÓW, dnia 23 maja 1922 r. 1658 
ZARZĄD SIEROCIŃCA ŚW. WĄCŁAWA 
W LISKOWIE. 


STANISŁAWĄ 


siostra przełożona. 


R. NIEDZIAŁKOWSKI 


Kier. odpow. ruchu. 


m 
Zginął PASZPORTE Zginęła kerta powołania £ 


wydany przez urząd gm. Kalisz wydana przez PKU. w Kaliszu 
na imię Michała Melcerzyka. na imię Koraha Józefa r. 1886. 
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Zginęła kerta zwolnienia 
wydana przez P fiszu 
na im t 'ojcie- 
OEM 


"ęinęła karia powołania 
wydana w Kaliszu przez PKU. 
na imię Józefa sżewokneco 


rocz. 
Zginęła karta bezterminowe- 
go urlopu 1656 


wydana przez PKU. w a 
na imię Ludka Rechlera r. 1901. 


Zginął Dowód osobisty $ 


wydany przez magistrat m. Ka- 
lisza na imię Zełman Klein. 


STUDENT: 


matematyk Izraelita poszukuje 
kond ndje ji na wyjazd. Wiadomość 
zie octu Garbarska 5. 


15 mórg pszennej zie- 
mi niedaleko od gazowni 
w Kaliszu, przy rzece, na 
korzystnych warunkach do 
sprzedania. 

wiadomość w aptece 
W-goS. Kalinowskiego, Stary 
Rynek w Kaliszu. 1618 


wenn szybko i dokładnie wszelkie robot wchodz 


noob 2 wk. - nadia 


sof „Gazeta Rafiska" Spół £ ogr. 0 


GAZETA RALIS=Ą4— 16 czerwca 1922 roku. BO 159 


POTRAT FOTRA FUTRA! 


ma” By uniknąć nirafemienh WW O 


przyj 


reperację, Oraz wszelkie | naeran", M 
c. _ mrośriejszych kat h.$ 


jm się X ase paui "m 


2 kwity Omg stacje od u. Werthzi- 
ma wypłaca N. N: Sytner biuro p e 
cyjne na zlecenie Ł. 
1 200009 płatny ajd 
H 200909 płatny 15/6 
Wekesi Leona Moryca na zlecenie 
. Brauna na hei.: 100 tys. mä, 
y 17/6. 
Weksel na 75000 marek wystaw. 
„ Błaustejń. 
Zaznacza się źe dla osób drugich 
weksle i kwity te są niezażne. 


Znafażćę uprasza się © Gdniesienie 
za p odzęniem: Kalisz, Fabrycze 
na 5 raun. 1649 


Sprzedam 
urządzenię restauracyjne. 
Kalisz, ulica Babina Św 1. 

F. AST. 1645 


——Bitro-Teehniczne 
Inż, S. PORADOWSKI 


KALISZ, 


ulica Tadeusza Kościuszki 20, telef, 62 
KUPUJE zmyte (przepajone) x 
żarówki elektryczne. z 


DRUKARNIA 


TY KALISKIEJ 


"SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ. 
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Boznań- 


WA, 
72. 1247 


Paw szrzedajć 


e GE 
Hafciarki 


i uezenieę 


mogą Się zgłosić 1; 
wni robót ręcznych P 
manówny ul. wyma 5 
UI piętro. 


50 sypialni 
pieknych, jasnych, poterowanych, 
gwarantowanej dobroci z pierwsz0- 
rzędnemi materacami i lustrami, war- 

tości mipimałaej milion, rozpr. 
huriem i detalicznie po 680.000 Ae 
re 5 Wobec chwilowego 

letniego radzę fachowo kipić ob 

nie jesienią, zaoszczędzając minit 

nie połowę. T mże — j 


ety, salovy. Warszawa. Pl. Trzech 
Kszęży 3. róg «órawiej. M n 
Mebli 453. 


VA „kład gre- 
ficzn® 
w ziem! 
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